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Powrót io szkolnych murów
D :  i ś  r o z p o c z ą ł  s i ę  r o k  s z ^ o l m ^

R o zp oczyn ający  się  rok szkol- 
n y  z a p e łn ił znów u lice  W a rsz a w y  
m łodzieżą. Je sz c z e  tydzień  temu 
n ie w id zia ło  śię  tych  opalonych, 
u śm iech n iętych  tw arzyczek  —  
te ra z  ju ż  w szęd zie  ich  pełno. Z 
d aiek ich  gó r, z  nad m orza, z obo­
zów h a rc ersk ic h  i le tn isk  w ró c iła  
m łodzież szko lna do m urów 
sw ych  uczeln i.

D ziś o godzinie 9-ej w kościo­
łach  w a rsz a w sk ic h  o d b yły  się  u- 
roezyste  n abożeń stw a in a u g u ru ­
ją c e  rok szkolny. W yk ład y  zaczną 
s ię  dopiero ju tro  o godz. 8-ej.

D zień  d z is ie jsz y  je s t  w ięc o sta t­
nim  dniem  w a k a c y j.

M ioazież szko ln a w  tym  roku 
będzie ju ż  um und urow ana Do­
tych czas, prócz znorm alizow a­
nych  o k rą g ły ch  czap ek  ze znacz­
kam i, ob ow iązu je  m undur co­
dzienny, g ra n a to w y , przyczem
d la  chłopców  p rzew id zian e  są  
k rótk ie , sportow o spodnie

W  p rzysz ło śc i ob ow iązyw ać bę­
dą rów n ież m un d ury odśw iętne, 
przyczem  m łodzież m ęska nosić 
będzie d łu g ie  spodnie. N a  przy-

Jeszcze Jecina
& H a r a  T a t r

ZA K O P A N E , 20.8 (tel. w ł.). 
Szczyt „Żabi K o ń “  w Tatrach, Się­
gający  2300 mtr., jest b. trudny do 
zdobycia nawet dla wytrawnych ta­
terników.

Lekarka lwowska, p. Jan in a  Fren- 
klowa, pokusiła się o zdobycie tego 
szczytu, co przypłaciła życiem. Do­
brawszy aobie jednego z najznako­
mitszych przewodników tatrzańskich, 
Andrzeja Krzeptowskiego, p. Fren-

klowa pocięła _ię wspinać. Droga na 
szczyt „Żabiego K o n ia" : prowadzi 
pizez Żabią Przełęcz, na Której zda­
rzył się wypadek w ten sposób, że 
kruchy odłamek skały  oderwał się 
i spadł na głowę p. Franklowej, po­
wodując „łam anie podstawy czaszki.

Przewieziona w stanie nieprzy­
tomnym p. Frenklow a w szpitalu 
klimatycznym życie zakończyła.

Syn zab«f ojca
w  o b ro n ie  m a tk i

K RA K Ó W , 20.8 (teł. w ł.). W  
Rybnej za Liszkam i w odległości 25 
kin. od K rakow a, w ydarzyła się od­
rażająca zbrodnia.

t, Rano 65-letni rolnik, Roman Ska1- 
ny, pokłócił się z żoną w swem mie­
szkaniu. (M y kłótnie się wzmogła,

syn, sta jąc w  obronie matki, strze­
lił trzykrotnie do ojca, raniąo go 
mężko w  kiatkę piersiową. Przyby­
ły  na m iejsce wy> idku lekarz 
stwierdził śmierć Skalnego.

M orderca zbiegł i jest obecnie po­
szukiwany przez poiicjg.

Z  k r a ju

sz ły  rok będą rów n ież  w p ro w a ­
dzone p laszezo jed n ego  k ro ju .

W zw iązku z rozpoczęciem  no­
w ego roku szkolnego s ta ła  się, 
ia k  corocznie, a k tu a ln a  sp raw a  
podręczn ików  szko lnych , które
d aw n ie j w ym ien ian e  b y ły  w śró d  
dzieci bez kon tro li, co d aw ało  po­
le do nadużyć i w p row ad zało  n ie­
zd row ą a tm o sferę  h a n d la rsk ą  
Od k ilk u  la t  w a lk ę  z tym  „d z i­
k im ”  handlem  pruw adzi R a d a  
O pieki M o raln e j is tn ie ją c a  p rzy 
L id ze  opieki nad m łodzieżą szkol 
ną  m. st. W arszaw y.

J a k  ju ż  p o d aw aliśm y, R . O. M. 
z o rgan izo w ała  g ie łd y  p od ręczn i­
ków  szk o ln ych  w  trzech  pumc- 
t a c b : W  girnn. św , S ta n is ła w a  
K o stk i, T ra u g u tta  1 ,  na teren ie  
sch ro n isk a  d la  bezdom nych, Oko­
pow a 5, i w  a d m in is tra c ji gm a­
chu p ań stw ow ego , ,Ś-to  K rz y sk a  
12 .

W ym ian a podręczn ików  od by­
w a  się  pod k o n tro lą  sp e c ja ln ie  
w yzn aczo n ych  stud entów , k tó rzy  
o c e n ia ją  k siąż k i w ed łu g  sto p n ia  
zn iszczen ia.

W  p unktach  w ym ian y  p a n u je  
ju ż  ożyw ion y ru ch  F u n k c jo n a r­
iu sze  R  O. M. zaop atrzen i w  opa 
sk i u trz y m u ją  w śró d  tło czące j się  
d z ia tw y  ja k i ta k i porządek. O gro­
m na w ięk szo ść  m łodzieży k o rzy­
sta  z w y m ia n y  podręczn ików . 
B ard zo  n iew ie lu  s ta ć  n a  nowe.

B ard z o  p ożyteczn ą a k c ję  pro­

w adzi ró w n ież  F o lsk a  M acierz  
Szkolna. U zysk a ła  ona dzięki o- 
f ia rn o lc i  spo łeczeństw a w ca le  po 
kaźny k sięgozb ió r 50-ciu ty s ię c y  
podręczników , które  w ypożycza 
dzieciom  na p rz ec ią g  roku szkol­
nego za o p ła tą  1  złotego. D zieci 
niezam ożne, o raz  m ają ce  rodzi­
ców bezrobotnych  są  nd te j op ła­
ty  zw olnione W ypożyczaln ia  m ie 
ści się p rz y  ub T ra u g u tta  3. K o ­
rz y sta  z n ie j ty s ią c e  dzieci.

Gdy się  p a trz y  na te tłum y 
d zieci sp ieszące  ran o  n a  nabożeń­
stw o i z a le g a ją c e  u lice  w  p u n k ­
tach  w ym ian y  i w yp o życzan ia  
podręczn ików , n a su w a  s ię  mimo- 
w oli m yśl o te j m łodzieży w  w ie ­
ku szkolnym , k tó ra  pozbaw iona 
je s t  m ożności n au k i. S ą  bowiem  
re jo n y  n iem al zupełn ie pozbaw io­
ne szkó ł Z n a jd u ją  się one na 
k resach , na W ołyn iu , P o le s iu , w  
oko licach  B aran o w icz . W łaśn ie  
tam , gdzie p o lska  k u ltu ra  w in n a 
ja k n a jsk u te cz n ie jsz e  ro b ić  p ostę­
py.

W ytężoną ak c ję , d ążącą  do d o - 

k ry c ia  tych  okolic s ie c ią  szkół 
lud ow ych  p row ad zi P o lsk a  M a­
cierz  Szkolna, k tó ra  u trzym u je  
na K re sa c h  34 szko ły  pow szech ­
ne. J e s t  to je sz cz e  ilo ść  n ie w y­
s ta rc z a ją c a . Sp o łeczeń stw o  nie 
może zapom nieć o tych  dzieciach  
z d alek ich  k resó w , d la  k tórych  
zam knięta je s t  d ro ga  do o św iaty

(p.).

Sprytny os^i*st
P n d a j e  s i ą  z a  s t u d e n t a ' i  d z i e n n i k a r z a

K A L IS Z , 20.8. Na tutejszym  te­
renie pojawił się zuowu znany po­
licji miejscowej oszust, niejaki Mar- 
jan  Rynderman, zamieszkały przy 
ul. Skarszew skiej 24, który podaje 
się za studenta i dziennikarza.

Sprytny ten oszust początkowo 
grasował pod zmyślonem nazwiskiem 
„G rylecki”  i dopiero badania dak- 
tyloskopijne u jaw niły jego prawd z- 
we nazwisko. Rynderm an był już

kilkakrotnie karany za swoje spi aw* 
ki, a ostatuio dopuścił się oszustwa 
lia szkodę Stanisława Zenere, zam. 
przy ul. Józefin y  17 , od kiorego 
Rynderman1 wyłudził 00 zł. na w y­
robienie paszportu zagranicznego 
Po otrzymaniu pieniędzy oszus. u- 
iotnił się, narażając Zenera na po­
dwójną stratę czasu i pieniędzy.

Obecnie policja wszczęła poszuki­
wania oszusta.

Sztab raiioniskowskich kOMistfw
p rzs tl ś n ie n i

S a  s 3 7
Polska zwjrclęźa Japonją

N ow y re ko rd  i p o ls k i

K A L IS Z
Tydzień P . C. K . W  sali Sejm iku 

Powiatowego odbj ło się zebranie or­
ganizacyjnego Tygodnia P . C. K- 
Tydzień P . C. K . w Kaliszu i  powie- 
< ie rozpocznie się 1  września r. b. 
a obejmować będzie, poza zbió-ką, 
szereg imprez teatralnych, film o­
wych (propagandowych) i  t. p.

W ybory burm istrza i  wiceburmi­
strza Błaszek. W  dniu 16  b. m od­
było sip posiedzenie nowej Rady 
Miejskie-5 w  Błaszkach, zwołane 
przez kom isarza rządowego w celu 
wyboru burm istrza i wiceburm istrza 
m iasta. N a burm istrza wybrany zo­
stał dotychczasowy komisarz, p. 
r io r ja n  Jackow ski, a na wicebur­
m istrza r a in y  p. Otto Kunpes. N a 
ławników wybrano p p .: W agrow- 
skiego, Szczepamd.ew.cza i  Szar- 
rasa  .

Zakup koni remontowych. W  dnia 
24 września r. b. zjeżdża do H ali­
cza kom isja remontowa, która doko­
na zaKnpu koni d la  arm ji. 
PIO TRK Ó W

Złoazieje drobiu. P o  kradzieży gę­
si i  inuyiców, dokonanej w pobliskim 
Przysłow ie została u jęta  i osadzo­
na w areszcie szajka piotrkowskich 
okradaczy kurników, składająca się 
iż z pięciu osób. Należeli do n ie i: 

j£ej.-onim  Bartłomi ejczyk, Stanisław  
Kapuściński, Zenon Pom ykała, F r . 
P ryc iak  i Jó z e f Skrzypczyk, zamie­
szkali przy ul. Sulejowskiej.

Skradziony droD złodziejom zdo­
łano odebrać.

Niesłabnąca ofiarność. Sumy, 
przesyłane przez Pow, Kom. Pomo­
cy Ofiarom Pogodzi w  Piotrkowie 
w  dniu 1 7  b. m. osiągnęły cyfrą 
14.200 zł.

LWÓW
Aresztowanie defraudanta. W 

Przem yślu aresztowano niejakiego 
Zenona W ielgosza, komendanta stra­
ży w Zakładach Starachowickich, 
który popełnił szereg nadnżyć. Pod­
czas śledztwa otcazalo się, że W iel­
gosz wykazywał fałszywe wykazy 
diet, sprzede wał skarbowe rzeczy o- 
raz ozanłażował funkcjonarjuazów 
straży, grożąc w razie oporu, wyda 
leniem.

Kradzieże na letniskach. Letnicy, 
przebyw ający w ćloliriu Prutu, byli 
w tym roku systematycznie okra- 
chtHh W tych dniach polieJi miało 
się pochwycić :m*fitOrów cudzego 
mienia. Naeżelhiozkę bandy, Annę 
Pdiehewską aresztowano. Pilichow- 
sfce, obraoajęo się w najlepszych to- 
waffiyStwaahjl badała teren i haitęje- 
nts Udzielała inform acyj sWOiM 
wspólaikom-włamywuczom. Ogółem
ałouM oW iiuo  6  o só b .

Więzień nie chciał opuścić... -wię­

zienia. Odsiadujący w 
karę 7-miesięcznego więzienia, W ło­
dzimierz Jakum , bezrobotny, gdy w 
niedzielę miał opuścić więzienie, o- 
świadczył, że z więzienia nie w yj- 
dze, ponieważ nie chce na wolności 
pędzić życie bezrobotnego. „A m ato­
ra ”  więzienia usunięto siłą.

W ypadek bezrobotnego. K oło 
Czortkowa bezrobotny, Teofil Polak, 
przy zrzucaniu węgla z wagonu to­
warowego. d o su ł 6ię pod koła po­
ciągu. P o laka w stanie ciężkim od­
wieziono do szpitala-

O salsaaie  re fe re n t! w  więzieniu
W  tych dniach w Złoczowie areszto­
wano referenta spraw  podatkowych 
niejakiego P »w ł Zalipskiego, który 
był wspólnikiem już aresztowanych 
inkasentów tego urzędu, M ikołaja 
K ow ałyka i  S te fan a  Borsukiewieza. 
guma zdefraudowanycb pieniędzy 
wynosi 8500 złotych. Załipski dzie­
lił się z inkasentam i i  odpowiednio 
fałszyw ie księgował. Celem ścisłego 
ustalenia kwoty nadużycia specjalna 
kom isja objeżdża powiat złoczowski, 
gdzie „d zia ła li”  inkasenci.

Osmstwo na sskodi skarbu. A re­
sztowano tu taj w łaścicieli spółki, a- 
senizacyjnej, H enryk" Amsterdama, 
K aro la  Holza i  W ojciecha Ziębę, o- 
karżonych o oszustwo n a  s ode 

Skarbu Państwa. W  m yśl zawartej 
umowy Skarb Państw a płacił przed­
siębiorstwu 17  złotych za beczkowóz 
nieczystości, pocnodząeych z pań- 
stwowi-oh gpiaebów. Oszuści poda­
wali większą ilość beczkowozów, ani­
żeli było w  rzeczywistości, dopu­
szczając się w ten sposób prze­
stępstwa.

K R A K Ó W

N iezwykła uroczystość. We zora j ! 
z okazji 20-leeia korporacji doroż­
karzy, w Krąiiowjc, odbyła się nie­
zwykła uroczystość, Przez miastu 
przeciągnął pochód zo 15 0  dorożka- 
ra na czele, związkiem weteranów, 
bumirrji krakusów i t. p. Po Mszy 
w kościele św. Krzyża odbyta sio u- 
roczysta akademja, która była za­
kończeniem święta dorożkarzy

POZNAN

K atastro fa  samschedowŁ, W pow.
węgrowieckim pod Łęgowom na szo­
sie aino starostw a zderzyło sie z sa- 
moełiudetn więżą ro Wy ia firm y Ivl«.pp, 
Samochód starostwa został rozbity 
doszczętnie. Paoaiorewio, urzędnicy 
starostwo, Antoni Musielak i mar 
Jo n  Voa akowski, odnieśli ciężkie 
obrażenia. Szofer wyszedł bez 
szwanku. O fiary aypwdku przewie­
ziono autem® cię-zarowem do „-zpl- 
talis—

Międzypaństwowy mecz lekkoatle­
tyczny pań Polska —  Japonja zgro­
madził na stadjonie miejskim w Po- 

l znaniu rekordową liczbę przeszło
c,. ■ . . , 8.CG0 widzów. Polska odniosła spo-
otanisławowie . . . , .

dziewane zwycięstwo w stosunku
62:37.

Wyniki osiągnięte naogót dobre. 
Kwaśniewska wykazała znowu dosko­
nałą iormę, bijąc swój rekord polski 
w  oszczepie prawie o mitr, Wajsówna 
w dysku jakkolwiek zajęła bezapela­
cyjnie pierwsze miejsce, uzyskała wy- 
ń k  jak na nią słaby. Za to w kuli po­
bita rekord polski o 7 cm Walasicwi- 
czówna znajduje się znowu w swojej 
szczytowej formie, czego dowodem 
jest wyrównanie rekordu światowegu- 
go na 100 m.

Japonki przegrały wszystkie spot­
kania za wyjątkiem skoku wdał, zaj­
mując w najlepszym wypadku 2-gie 
miejsca. ;

Organizacja zawodów bardzo spraw 
na.

Techniczne wymlci zawodów były 
następujące:

60 m. wygrała Waiasiewiczówna 
7,6 sek. przed Watanabe 8 sek., Frei- 
waldówna i Inui.

Nr 100 m. zwyciężyła również Wa­
lasiewiczówna w czasie 11 ,8  (rekord 
światowy wyrównany). Druga była 
Watanabe 12.7 przed Orłowską i Ku- 
zuo

Na 200 m. triumfowała po raz trzeci 
Walasiewiczówna, osiągając doskonaiy 
wynik 24,5. Trzy pozostałe zawodnlcz 
ki przybyły prawie równo do mety 
o 4,3 sek. za Walasicwiczówną. Dru­

ga była Mondrałówna w czasie 28,8 
przed Idotą i Hiroshimą

Na. 800 metrów przyjemną niespo­
dziankę sprawiła świderska, wygry­
wając bieg w czasie 2.25,6, drugie 
miejsce zajęła Idota w  czasie 2:29 
przed Nakarrurą i Białkowska.

•*-'W kuii Wajsówna zajęła pierwsze 
miejsce, ustanawiając nowy rekord poi 
Ski wynikiem 12,09. Druga byia Cejzi 
fcowa 11,2 3  przed Yamanioto 10,48 
Shmpo 9,03 

V ' rzucie oszczepem Kwaśniewska 
ustaliła nowy rekord nolski wynikiem 
40,50. Do ostatniej kolejki prowadzi­
ła Shinpo rzutem 40,32. Osiatni rzut 
Kwaśniewskiej zadecydował o jej 
zwycięstwie. 2) Shinoo 4C.32, 3) Y a- 
mamoto 38,31, 4) Smętkówna 36,89.

W dysku wygrała W ajsówna 40,92 
przed Cejzikowa 35.42, Shinpo 31,29 i 
Yamamoto 31,05.

W skoku wdai japonki zajęły dwa 
pierwsze miejsca 1)  Watanabe 52 1, 2) 
Kuzuo 507, 3) Frzygórska 491, 4) 
Wenclówną 481.

W sztafecie 4 x  100 metrów wygra 
ta Polska w składzie: Freiwaidówna, 
Mondrałówna, Orłowska i Waiasiewi­
czówna w czasie 5 1 . Japonki w skła­
dzie Inui, KuzuO; Makino i Watanabe 
miały czas 52,4. Przez pierwsze dw e 
zmiany prowadzą japonki, na trzeciej 
zmianie Orłowska zrównała się z Ja ­
ponką, a na ostatniej zmianie Wala­
siewiczówna wysunęła się prawie o 
20 m. naprzód.

Po zawodach publiczność zgotowa­
ła Japonkom bardzo serdeczne owacje.

PIO TRKÓ W . 20.8 (tel. w ł.). W u- 
i biegły wtorek w Sądzie Okręgowym 
. w Piotrkowie zapadł w yrok w  roz­

poczętym jeszcze w  dn. 9 b. m. na 
sosjj. wyjazdowej w Radomsku pro­
cesie komunistycznym.

Ławę oskarżonych zajęło w nim 
dziewięciu działaczy, kierujących ak­
cją komunistyczna na teren1 o R a­
domska, zatrzymani przez policję na 
zebraniu w mieszkaniu M. Goldstei­
na. S ą  nimi wyłącznia prawie ży­
dzi, w ięc: H. Witenberg, student, 
Rozeublat, b. radny m iejski, Rozen-

baumówna, studentka, Rozencwajg, 
Rojzla Rozenfeld vel Sojecka, K a- 
łuziner, K alka, Kozak i Bugajski.

Sądowi przewodniczył sędzia K . 
K ieszczyński, oskarżenie wnosił w.- 
prokurator Izdebski.

Ogłoszonym wc wtorek wyrokiem 
4 cii oskarżonych zostało skazanych 
po 4 lata  więzienia, dwóch —  po 
3 lata, dwóch po 2 lata. wreszcie 
jeden, Goldstein, na półtora roku 
więzienia, wszyscy z pozbawieniem 
praw.

S ą d y  S P r e o j r
d ru g ie j in s ta n c ji

Min. Opieki Społecznej opracowa­
ło nowy projekt rozporządzenia Pre­
zydenta Rzplitej o Sądach Pracy. 
Pro jekt wprowadza Sądy P racy  I I  
instancji, które celem nieprzysparza-

nia nowych kosztów adm inistracyj­
nych pomyślano są jako W ydziały 
P racy  Sądów Okręgowych.

Pozatem projekt normuje szereg 
kw estyj, które wyłoniły się w prak­
tyce sądowej w ciągu ostatnich lat.

i

S z o fe r  c z y  w ł a d z e  d r o g o w e ?
K to odpow iotta za  k a fa s fre fę  pod S adow nem

P O
w o d n e

r  t
SP Ł YW  DO MORZA 

W zakończonym spływie propagan­
dowym do mo/za poickiego v'zięło u- 
iziął ogółem 656 jednostek, v  tem 
kilkanaście żaglówek i łodz'' wioślar­
skich, reszta kajani. Seniorem tego- 
rocznsgn .oływ u był 74-letn. W łady­
sław Wttkowskj, emerytowany sę- 
iz i, który w yruszył z DzIsny dnia 
18 go lin Juniorem sylcwu byl 
14-ietni Wilczyński i  Suwałk. Z ze­
szłorocznych uczestników spływu 
wzięło udział *v roku bcżącym  około 
130. Liczba pań wynosiła w r. b. oko­
ło ioęL

MISTRZOWIE MŁODYCH TENISI­
STÓW

Na tuwi-ejii młodych tenisistów r. 
Warszawie pierwsze miej ce zajął 
Guttscbulk, bijąc w f i  unie Ksawerego 
Tłoczyńskiego w trzech setach 6:4, 
4:5, 6:2.

W walce o ti-rrcre r,v 'jsze. Sti-zs- 
lećk; pokonał StefSHkmwicią 6-‘S, 
6:3,

m

POLONIA REM ISUJE Z  RUCHEM
Mecz o mistrzostwo Ligi Polonia— 

Racli zakon ozy ł się niesDodziewanym 
wyntkiem remisowym 3.? (1 :1 ).

POGOŃ POKONANA
We Lwowie w  meczu ligowym 

Warszawianka pokonała niesp" Iziewa 
nie Pogoń na wtasnem boisku 2 :1 
( 1 : 1 ) .

WARTA ZWYCiĘŻA LKS 2:1
W Poznaniu Warta pn nieciekawej 

grze pokonała LK S 2 :1 (1:0 ).
ZW YCIĘSTW O CRACOYII NAD 

GARBARNIĄ
W meczu ligowym Cracovia odnio­

sła zwycięstwo nad Garbarnią 2 :1 
(1 : Oj

T A B E L A  ZAWODÓW O M ISTRZO ­
S T W U  LIG I

Po niedzielnych zawodach w  ta­
beli rozgrywek o mistrzostwo Ligi 
nastroiły liczne przesunięcia. N e pć-et 
wszarz miejscu traym a sie wciąż 
Ruch. Na (śruff* miejsce wysunęła 
się jednak Cracovia, soychając Po­

st. br. 
59‘.15  
3 1  ;1S
31:23
34:24
18:24
3 1:2 5
18 :17
28:18
i S i h
16 :32
17 :39
t5 :4 i

goń 0 pozycję niżej.
gier st. pkt.

1 )  Ruch 14 23:5
2) Cracovia 13 19 .7
3) Pogoń 14 18 :10
4) Uar-bąrnia 14 16 :12

: 5) IK S 14 13 : 1 3
6) Wart? 14 14 :14
7) Leg ja 13 1 3 : 1 $

; 8) Wista 12 12 :12
9) Polonia 14 12 :16

10) Warszaw. 13 1 1  0 5
1 1 )  Podgórze 1Ś 6:20
12 ) Strzelce 14 5:25

Śledztwo w sprawie katastrofy pod 
Sadownem ujawniło kilka szczegółów 
przyczyny natury ogólnej ■ zła droga, 
zły most itd.

Szofer utobusu Czesław Chyliński po 
zostaje dotychczas w areszcie śled­
czym. O wypuszczeniu go na wolność 
zadecyduje ekspertyza przednich opon 
samochodu, które przesłano w tym celu 
do Warszawy. Chudzi tu o ustuicnie 
czy pęknięcie lewej opony nie było spo 
wodowne zbyt gwaitownem zahamowa 
niem autobusu, idącego w chwili kata­
strofy z szybkością io kim na godzinę. 
Dotychczasowe badania autobusu, jak 
również niedawne badania komisyjne 
ustaliły, że maszyna była w porządku.

Szofera Chylińskiego obciążają jed­
nak zeznania świadków. Chyliński jeź­
dził zbyt ryzykownie, zwykł kierować 
ciężkim wozem tylko jedną ręką i trzy­
mał się lewej strony dróg1 Ma on za 
sobą ió lat praktyki szoferskiej i to 
skłaniało go do pewnego lekceważenia 
niebezpieczeństwa. W swej praktyce 
miał już za sobą dwie poważne kata­
strofy, jedną w Warszawie, gdzie 
wpadł na taksówkę, drugą dwa lata te­
mu na linji Łomża — Warszawa, gdzie 
wpadł na stertę kanreni. I w jednej i 
w arugiej katastrofie me obeszło się 
bez wypadku w ludziach.

Nie bez winy są tu i władze drogowe 
odpowiedzialne za stan mostu, na któ­
rym zdaizyła się katastrofa. Powierzcli 
n.a mostu była zmurszała, a poręcze 
spróchniałe do tego stopnia, że chwia­
ły Się pod noporem ludzkiej ręki. Cha 
rakterystyczne jest to, iż władze powia ■ 
towe do których most należy wyrepero 
wały go na gwałt, lecz niestety już po 
katastrofie. Położono 17 nowych bal), 
ustawiono nowe baijery i wyremonto­
wano znak ostrzegawczy na szosie, 
stojący przed mostem, a przed kata­
strofą niemal niewidoczny.

Jak  wynika z dotychczasowych do­
chodzeń ewentualną odpowiedzialność 
karną za spowodowanie katastrofy po­

niesie szofer Chyliński, cywilną ras jed 
110 z towarzystw ubezpieczeniowych w 
Warszawie, w którem ubezpieczeni byli 
pasażerowie w liczbie 20 osób. Mogli* 
wym jest również proces tego towarzy­
stwa z zarządem drogowym, na które­
go szlaku zdarzyła się katastrofa.

** BS B i l  D I
Z D R O W E , S M A C Z N E , T A N łE  

MARJA MACHYNIA — ŹGRA WIA 44 
B M H i p i H R M n B n a p t ą p

Zred u ko w an a
nauczycie lka

Z a s trz s łifó  ń ą
W IE L K A  W TES, 20.8. (te l. w }.) 

N iesam ow itego  sam o b ó jstw a  doko 
na)a zred ukow ana 50-letn ia  n a­
uczycielka, Ja d w ig a  Ja ro s z s ie w i-  
czów na z W ło cław k a, p rz eb yw ają  
ca na H elu . D en atk a  o .rzym aw szy  
l i s i  o re d u k c ji, w e sz ła  w  u b ran iu  
do m orza i strza łem  w  p ra w ą  
skroń  p ozb aw iła  s ię  ly c ia .  F a le  po 
pew ńyńi czasie  w y rz u c iły  zw łoki 
na brzeg, w b rew  przypuszczeniom  
sam obójczyn i, k tó ra  • są d z iła , że 
DU?'zliwe tego d nia m orze zn iesie  
je j  zw łok , d a le k o , ‘

Gdzie składać odwołania
w  fp ra w a c h  

p rzem ysło w ych
1 5  b. m. weszła w życie nowela 

do prawa przemysłowego z dn. 1U 
marca r. b„ stanowiąca m. in „ że 
władzą przemysłową drugiej instan­
cji nie jest w W arszawie, ja k  dotąd, 
Min. Przemyślu i Handlu, lec? Ko- 
m isarjat Rządu na m. stoł. W ar­
szawę. i

W  związku z tem wszystkie od­
wołania od decyzyj Zarządu M iej­
skiego, wydawanych jako przez w ła­
dzę przemysłową I  instancji, winny 
być już obecnie kierowane do Ko- 
m isarjatu Rządu za pośrednictwem 
Wydziału Przemysłowego Zarr-du  
M iejskiego.

I

U p o rz ą d ko w a n ie "
ui. Che m sk ie j

Ul. Chełmska, która jest obecnie 
brukowana kostką granitową, uzy­
ska również oświetlenie elektryczna 
na caiej diugości około 1 km. Lam ­
py ustawione będa dwustronnie na 
słupach żeliwnych. Oddanie ulicy 
Chełmskiej dla ruchu nastąp, w 
pierwszych dniach września. W  tym 
czasie należy również oczekiwać 0- 
tw arcia stałej lin ji autoDUSOwej na 
tej ulicy.

Ulica Chełmska stano ,ń  główną 
arterję kom unikacyjną Sielc, zamie­
szkałych obecnie już przez 27.090 
mic-szkańcón. Ul. Chełmska była do­
tąd niccloprzobycia.

Z ło d z ie je
W kiosku tytoniowym
K A T O W IC E, 20.8 (tel. w ł.). W 

nocy dn 18  b. m  na jrolaeh w Mi- 
chałkowicaeh patrol polieyjny spo­
strzegł 3-ch osobników, którzy na w i­
dok policji zaczęli uciekać. Po krót­
kim pościgu schw jtano dwóch osob­
ników, którym i okazali się notorycz­
ni złodzieje, K azek  Ste fan  i Głów­
ka, wielokrotnie karani. Przy j za­
trzymanych znalez.ono łom solazny, 
wytrych oraz 1700  sztuk papiero­
sów, pochodzących z kioska Ludwi­
ka Tomanka w Michałkowicacli. 
P rzy  trzecim sprawcy kradzi dy, 
którego równ.oż ujęto, M ikołajczy­
ku, znaleziono 5 10  sztuk papiero­
sów i 24 paczki tytoniu. *

Trójkę hultajską osadzono w wię­
zienia.


